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POWSTANIE, ORGANIZACJA I DZIAŁALNOŚĆ WYDZIAŁU OPIEKI
SPOŁECZNEJ ZARZĄDU GŁÓWNEGO ZWIĄZKU PATRIOTÓW  

POLSKICH W  ZSRR (1943— 1946)

Złożona sy tuacja  raaterialno-bytow a ludności polskiej, k tó rą  losy 
wojny rzuciły w głąb terytorium  Związku Radzieckiego, powodowała, 
że problem  roztoczenia nad nią opieki spłecznej nabrał charak teru  poli
tycznego. Jego w łaściw e (na m iarę posiadanych możliwości) rozw iąza
nie stało się najw ażniejszym  — oprócz tw orzenia w ojska — zadaniem  
powołanego w 1943 r. Związku Patriotów  Polskich w  ZSRR. Jego I Zjazd 
obradow ał w M oskwie w dniach 9— 10 czerw ca 1943 r. W  strukturze 
organizacyjnej Zarządu Głównego ZPP realizacja wspom nianego zada
nia spadła głównie na W ydział Opieki Społecznej1. Rozpoczął on swoją 
działalność w zasadzie jeszcze przed form alnym  powołaniem  ZPP. W y
nikało to z po trzeby przejm ow ania przezeń zapasów  zagranicznych da
rów dobroczynnych, k tóre pozostały po zlikwidowanych placów kach 
byłej Am basady RP w  ZSRR. Czyniono to przy .pomocy radzieckich p ra
cowników z „U prosobtorga"2. ZPP był reprezentow any w tej akcji przez 
dwóch generalnych inspektorów  — Bolesława Drobnera i A ndrzeja 
W itosa3. W  tym okresie przedsięw zięto rów nież pewne kroki dla na
kreślenia przyszłych zadań i organizacji opieki społecznej. Kwestie te

1 O ficja ln ie Polacy objęci byli ponadto ustaw ow ą opieką radziecką, por.: Archi
wum  A kt N o w y ch  (dalej A A N ), Z w ią zek  P a tr io tów  Polskich  w  ZSRR 1943— 1946 (dalej 
ZPP), sygn . 756, k. 35— 36.

2 „Uprosobtorg", czyli Urząd H andlu W yodrębnionego czy  inaczej „Urząd zaopa
tryw ania P olaków , ew aku ow anych  z zachodnich obw odów  U krainy i B iałorusi oraz 
z Polski" przy Ludowym  K om isariacie Handlu ZSRR zosta ł pow ołan y  na m ocy uchw a
ły  Rady K om isarzy Ludowych ZSRR z 21 m aja 1943 r. M iał on za zadanie rozdział 
zagranicznych darów dobroczynnych, które n a p ły n ę ły  dla obyw ateli polsk ich  w  ZSRR.

3 Centralne Archiwum  K om itetu C entralnego PZPR (dalej CAKC), Z w iązek Pa
triotów  P olskich w ZSRR (dalej ZPP), sygn . 216/1, k. 1; B. D r o b n e r ,  B e zu s ta n n a
w alka .  W spom nien ia  1936— 1944, t. 3, W arszaw a 1967, s. 175, 178.
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zostały przedyskutow ane w szerszym  gronie podczas inform acyjnego 
zebrania delegatów  na I Zjazd ZPP — 5 czerw ca 1943 r.4 Uznano wów
czas, że rozproszenie elem entu polskiego na rozległym  obszarze ZSRR, 
przy równoczesnym  braku aparatu  technicznego ZPP, uniemożliwia 
przejęcie spraw  opieki w yłącznie przez obyw ateli polskich. W  tej sy tua
cji oceniono jako dobre rozwiązanie fakt utw orzenia „U prosobtotga". 
Polskie Kom itety, k tóre m iały działać w  jego strukturze, widziano jaw o 
czynnik inicjatyw ny, opiniodawczy i kontrolujący. Na omawianym 
zebraniu zaprojektow ano też kolejność udzielania pomocy, eksponując 
na czoło potrzeby rodzin w ojskow ych, obarczonych dziećmi oraz n ie
zdolnych do pracy. W skazyw ano na konieczność przejęcia istniejących 
placów ek opiekuńczych, zorganizow anych przez byłą am basadę polską 
oraz dotarcia z pomocą do najdalszych skupisk rodaków . Podkreślano 
potrzebę zatrudniania obyw ateli polskich zgodnie z ich kwalifikacjami. 
Mocno eksponow ano społeczny charak ter pomocy oraz polityczną 
doniosłość publicznej jej kontroli. Sugestie te znalazły odbicie w obra
dach i decyzjach I Zjazdu ZPP5, co bardzo podniosło rangę pionu opie
ki społecznej w całokształcie działalności Związku.

Na m ocy uchwał Zjazdu utw orzony został m. in. w łaśnie W ydział 
Opieki Społecznej. Jego zadaniem  było współdziałanie z władzami ra 
dzieckimi w spraw ach organizacji polskich instytucji opiekuńczych 
i nadzoru nad nimi oraz w  kw estiach organizacji różnorakich form 
pomocy m aterialnej dla Polaków  w ZSRĘ (opieka nad rodzinami w ojs
kowych, niezdolnym i do pracy, dziećmi, ochrona zdrowia, pośrednic
two pracy)8. Te zadania u ję te  zostały ponadto w uchw ałach Zjazdu 
w spraw ach opieki społecznej oraz w spraw ach kulturalno-ośw iato
w ych7. Uznano,’ że „pomoc pow inna być udzielana na rów nych pra
wach wszystkim  uchodźcom polskim w ZSRR, bez względu na pocho
dzenie, przekonania polityczne, bez wżględu na to, czy posiadają oni 
dokum enty stw ierdzające radziecką czy też polską przynależność 
państw ow ą1'8.

W sumie Zjazd nakreślił jedynie ogólne sugestie co do kierunku 
i form działalności opiekuńczej. W ydaje się, że zbyt mocno powiązał 
je  z funkcjonowaniem  radzieckich instytucji, zwłaszcza „Uprosobtor- 
ga". Spowodowało to początkowo jednostronne nastaw ienie się czyn
ników  polskich w realizacji w spom nianych zadań, w yrażające się głów

4 C A K C , ZPP, sy g n . 216/1, k. 1— 3.
s I b id e m ,  sy g n . 216/2, k. 1—45, 114—117, 126—128, 142—144.
5 Ibidem,  k. 114, 115.
7 Ib idem,  k. 37, 126—128, 142—144.
8 Ibidem,  k. 127.



nie w rozdaw nictw ie darów  dobroczynnych. Dopiero z upływ em  czasu 
rozszerzono zakres form opieki, m. in. poprzez samopomoc.

• Na to ostatnie zagadnienie zwrócili także uwagę uczestnicy Plenum 
ZG ZPP 13 kw ietnia 1944 r. Krytycznie oceniona została wówczas m. in. 
dotychczasow a praca W OS. W  przyjęte j rezolucji zalecili rozszerzenie 
opieki społecznej, podjęcie starań  o uzyskanie w sparcia z now ych 
źródeł oraz w ypracow ania innych form pomocy i sam opom ocy9.

Dużo troski o w łaściw e oblicze działania W OS w ykazyw ało od 
1944 r. Prezydium  ZG, k tóre dość często na  porządku sw ych obrad 
umieszczało jego spraw y oraz zapraszało do dyskusji przedstaw icieli 
tego W ydziału. Od m arca 1944 r. nadzór nad W OS powierzono z ra 
mienia Prezydium  zastępcy przew odniczącego — A. W itosow i10.

Prezydium  ZG, w ystępując jako instancja nadrzędna, polecało W OS 
doskonalić i rozbudow yw ać struk tu rę  organizacyjną aparatu  opieki; 
om awiało mem oriały, skierow ane do władz radzieckich, dotyczące po
mocy dla ludności polskiej; nadzorow ało przebieg  planow ego przesied
lenia obyw ateli polskich w 1944 r. oraz akcję pomocy dodatkow ej, 
przyznanej przez rząd radziecki 5 kw ietnia 1944 r. Poza tym  w ysłuchi
wało bieżących spraw ozdań W OS i ocen ia ła  jego p racę11. W  końcowym  
okresie pracy (1945— 1946) wiele czasu pośw ięcało akcji repa triacy j
nej, k tóra była ostatnim  akordem  działalności pionu opieki społecz
n e j12. Mimo jednak rzeczywiście dość częstego zainteresow ania ze 
strony Prezydium  ZG spraw am i pomocy dla ludności polskiej w ZSRR, 
W ydział Opieki Społecznej- m usiał liczyć głównie na siły, inw encję 
i zdolności organizacyjne swoich pracow ników . Od nich przecież i od 
kierow anego przez WOS aparatu  terenow ego zależało w  jakim  stop
niu sytuacja bytow a w ychodźstw a polskiego ulegnie realnej popraw ie 
i w czym konkretnie w yrażać się będzie pom oc dla niego.

Realizując uchw ały Zjazdu, Prezydium  ZG już 12 czerw ca 1943 r. 
dokonało obsady kierow nictw  W ydziałów . W OS powierzono w tedy 
czasowo dr. B. Drobnerowi (planowano znaleźć innego kandydata). 
Równolegle z tym stanow iskiem  piastow ał on z ram ienia ZPP funkcję 
generalnego inspektora „U prosobtorga''13. N ie było to  najszczęśliw sze 
rozwiązanie, gdyż trudno mu było pogodzić pracę na tych dwóch s ta 
nowiskach, zwłaszcza że dużo czasu zabierały mu służbowe w yjazdy 
w teren. Ucierpiał na tym WOS, k tó ry  do w rześnia 1943 r. prak tycz

* Ibidem,  sygn . 216/6, k. 2— 79, 111— 115.
10 Ibidem,  sygn . 216/9, k. 11.
11 Por. ibidem,  k. 3— 6, 8, U , 15, 20, 25, 26, 28, 28a, 50, 68, 69, 87, 88, 91, 99.
«  Ibidem,  sygn . 216/10, k. 53, 73, 74, 80, 108, 109, 111, 124, 129, 14$, 154, 155; 

sygn . 216/11, k. 1, 2, 15, 16, 19, 22, 23, 33, 34, 37, 114.
13 Ibidem,  sygn . 216/2, k. 114; sygn . 216/9, k. 2; D r o b n e r ,  op. cit., s. 181.



nie nie został jeszcze w ogóle zorganizowany. Nie znaczy to jednak, 
że nie funkcjonow ała jeszcze opieka nad ludnością polską. Spraw ow a
ły ją  wówczas poszczególne bazy „U prosobtorga", rozdzielając pomoc 
potrzebującym .

Najważniejszym  zadaniem  ZPP było w tym okresie tw orzenie W ojs
ka Polskiego, nic więc dziwnego, że inne spraw y zostały w  szerszym  
wym iarze podjęte nieco później.

Dla W OS przełom em  stało się objęcie kierow nictw a przez inż. 
Jana G rubeckiego (od 2 w rześnia 1943 r.), oddelegow anego w tym 
celu z 1 Dywizji im. T. Kościuszki14. Za jego m. in. spraw ą zrozumiano 
jak  ważnym  czynnikiem  w pracy jest spraw na działalność i w łaściwa 
struk tura  organizacyjna apara tu  opieki, zarówno na szczeblu cen tral
nym, jak i w terenie. Chociaż początek jego kierow nictw a był pod 
tym  względem trudny, w krótce udało mu się utw orzyć od podstaw  
WOS i nadać mu w łaściw y styl i k ierunek  pracy. Jego zasługą jest 
rów nież współudział w zbudow aniu terenow ego aparatu  opieki oraz 
w przeprow adzeniu najw ażniejszych w latach 1943— 1944 akcji opie
kuńczych ZPP (dodatkowa pomoc radziecka z 5 kw ietnia 1944 r., częś
ciowe przesiedlenie ludności polskiej). Baza WOS, k tó rą  pozostawił po 
sobie funkcjonow ała bez w iększych zmian aż do m omentu likw idacji 
ZPP w' ZSRR.

Braki kadrow e uniem ożliw iały na początku rozwinięcie przez W OS 
szerszej pracy i były powodem opóźnień w załatw ianiu różnych spraw . 
Rzutowało to również na ocenę jego działalności i w yw oływ ało nieza
dowolenie w terenie.

W  okresie od w rześnia 1943 r. do kw ietnia 1944 r. W OS dyspono
wał średnio — łącznie z kierow nikiem  — zaledwie trzema osobami. 
Bywały i takie' m iesiące, kiedy kierow nik pracow ał sam. Jeśli zważyć, 
że we wspom nianym  okresie należało rozpatrzyć ponad 10 tys,. podań, 
można więc w yobrazić sobie skalę trudności technicznych i ogrom 
zadań, jakim  m usiał podołać ten W ydział13. Dodajmy, że popraw ie 
jakości jego pracy nie sprzyjały  dość częste, początkowo, zmiany 
personalne.

J. Grubecki dostrzegał pilną potrzebę uregulow ania tych spraw  
i opracow ał p ro jek ty  struk tu ry  organizacyjnej WOS. Uwzględniając 
jego propozycje, Prezydium  ZG dokonało 25 lutego 1944 r. reorgan i
zacji i rozbudow y W OS oraz przydzieliło mu 12 e ta tów 18. Ponowne 
omówienie tego problem u nastąpiło  na zebraniu Prezydium  — 21 mar-

w A A N , ZPP, 196, s. 45, 48.
ls CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 7— 8; „N ow e W idnokręgi" 1943, nr 21, s .. 16. 
1C CAKC, ZPP, sygn . 216/9, k. 5, 6, 9.



ca 1944 r. WOS otrzym ał wówczas do dyspozycji 15 eta tów 17. W yko
rzystanie ich w całości nie było wszakże spraw ą prostą, stąd  na  dzień 
31 m arca tegoż roku W ydział posiadał obsadę tylko 9 stanow isk p ra 
c y 18. Nieco lepiej było w okresie późniejszym . W  takiej sy tuacji reali
zacja odpowiedzialnych zadań, sto jących przed WOS, nadal napo tyka
ła na trudności na tu ry  kadrow o-technicznej.

W  rezultacie ustalenia struk tu ry  organizacyjnej — WOS został 
podzielony w m arcu 1944 r. na kierow nictw o i cztery sekcje: instruk
tażu i kontroli w terenie, s ta tystyk i i propagandy opieki, kontroli i o rga
nizacji oraz pomocy rodzinom poległych, inwalidom i chorym 19. Od 
12 m aja 1944 r. obowiązywała jednak  nieco zmieniona organizacja 
W OS20. W yodrębniono w nim wówczas kierow nictw o W ydziału (kie
rownik, zastępca, sekretarz W ydziału, sekretarz  techniczny), karto tekę 
(dwóch pracowników), sekcję do spraw  pom ocy po linii „U prosobtor
ga", „Kom poldietu'’21 i władz radzieckich (kierownik, referent), sekcję 
pom ocy rodzinom poległych, (rodzinom w ojskow ych — AG) i inw ali
dom (kierownik, referent), sekcję archiwum , sta tystyki i propagandy 
(kierownik, referen t sta tystyk i i m aszynistka).

Ten w ew nętrzny podział p racy  przetrw ał w WOS, w  zasadzie bez 
większych zmian, do końca jego działalności. Oczywiście, w miarę 
likw idacji ZPP, podlegała stopniowo redukcji także obsada personalna 
kom órek W OS22.

Spraw na i szybka obsługa terenu  była uw arunkow ana n ie tylko 
uporządkow aniem  kw estii organizacji w ew nętrznej WOS, uchwaleniem  
jego regulam inu23, ale także zapew nieniem  jego personelow i w m iarę 
znośnych w arunków  pracy. Z tym były jednak  określone kłopoty. Aż 
dziw, że do końca m arca 1944 r. n ie przydzielono W OS dostatecznej 
ilości niezbędnych środków technicznych. Brakuje w praw dzie dokład-

17 Ib idem,  k. 17; sygn . 216/47, k. 16.
18 ib idem,  sygn . 216/47, k. 18; por. też sygn . 216/6, k. 28— 29.
18 Ibidem,  sygn . 216/47, k. 16, 18.
M A A N , ZPP, 194, R ozkaz  d z ienny  nr 201, nlb. W  spraw ozdaniu W O S z 1 w rześ

nia 1944 r. w ym ienia się  w praw dzie trzy referaty: spraw inw alidzkich , op iek i nad  
chorym i i organizacyjny  (A A N , ZPP. 756, k. 79— 80), a łe  w y d aje  się , iż takie nazew 
nictw o w ystąp iło  ty lk o  w tym  m iejscu . A utorow i n ie  udało s ię  odnaleźć rozkazów  
organizacyjnych , które potw ierdzałyby taką strukturę W OS.

21 „Kompoldiet" —  „Komitet do spraw dzieci polsk ich  w  ZSRR" utw orzony został 
przy Ludowym  K om isariacie O św iaty  RFSRR na m ocy u chw ały  rządu ZSRR 
z 30 czerw ca 1943 r. Jego  zadaniem  b y ło  organizow anie, przy w spółpracy z ZPP, 
szkolnictw a i instytucji op ieku ńczo-w ychow aw czych  dla dzieci polsk ich  w  ZSRR.

22 Por. A A N , ZPP, 194, s. 16, 36 oraz rozkazy personalne w  CAKC, ZPP, sygn . 
216/18.

«  Por.: CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 16— 17.



^niejszych informacji na ten tem at, jednak o skali potrzeb w  tym  w zglę
dzie niech świadczy fragm ent spraw ozdania J. G rubeckiego z pracy 
W OS. Domaga się on w nim — być może na w yrost — przyznania 
W ydziałow i trzypokojow ego lokalu, dwóch aparatów  telefonicznych, 
m aszyny do pisania, pieczęci, 5 skrzynek dla karto tek i, 10 tys. arkuszy 
karto teki, 8 biurek, 7 stołów, 4 szaf, 21 krzeseł, kałam arzy, skoroszy
tów, map ZSRR itp.24 Jak  możliwa była praca W OS bez tych  środków
— trudno zrozumieć. Być może zamówienie to związane było z plano
w anym  przeniesieniem  W ydziału do nowego gm achu25.

W OS spośród całego aparatu  centralnego ZG ZPP, należał do W y
działów najdłużej pracujących. W edług stanu na 6 lipca 1946 r. za
trudniał jeszcze 6 pracow ników 28. O ostatecznym  zlikw idow aniu jego 
spraw  poinform owano na końcowym  posiedzeniu Komisji L ikw idacyj
nej ZPP 5 grudnia 1946 r. O dpow iednia dokum entacja i spraw ozdanie 
przekazane zostały przez W OS właściwym  wydziałom  A m basady RP 
w M oskwie27.

N a podstaw ie dostępnego m ateriału  archiw alnego można stw ierdzić, 
że do września 1943 r. działalność W OS, a ściślej jego kierow nika 
B. D robnera, polegała głównie na objeździe baz „U prosobtorga", ich 
kontroli oraz tw orzeniu w odw iedzanych m iejscow ościach zarządów  
ZPP i Komisji Opieki Społecznej28. Taka form a pracy w ynikała z prze
konania, iż opieka społeczna nad ludnością polską w ZSRR w yrażać 
się będzie w rozdziale osobom i instytucjom  zagranicznych darów 
dobroczynnych poprzez sieć baz i składów  „U prosobtorga”. Do akcji 
tej planow ano przystąpić najdalej w  tydzień po Zjeździe ZPP, a więc 
jeszcze w czerwcu 1943 r.29 Brak w łasnego . apara tu  ZPP przesunął 
nieco w czasie te zam ierzenia. Zarazem  trudno było w tedy przypusz
czać, iż napływ  darów ustanie i trzeba będzie przestaw ić się na tory 
samopom ocy oraz szukać innych źródeł w celu uzyskania nowych 
środków . Już jednak  od czasu objęcia kierow nictw a W OS przez 
J. G rubeckiego w ykształciły  się cztery  główne nurty  pracy  tego 
W ydziału:

1) udzielanie pom ocy indyw idualnej petentom  z terenu  i z M oskwy;
2) uporządkow anie sta tystyk i i ew idencji ludności polskiej w ZSRR;

24 Ibidem,  k. 18— 19.
43 Ibidem,  k. 17.
26 Ibidem,  sygn . 216/11, k. 39.

Ib idem,  sygn . 216/10, k. 111; sygn . 216/11, k. 116.
28 A A N , ZPP, 1018, k. 59; sygn . 1062, s. 79; sygn . 1107, s. 255; „W olna Polska"  

1943, nr 28, s. 4,- D r o b n e r ,  op. cit., s. 178, 181.
*» CAKC, ZPP, sygn . 216/1, k. 1.



3) działalność organizatorsko-inform acyjna i instruktażow o-kontrol- 
na dla potrzeb terenu;

4) starania u centralnych władz radzieckich o zgodę na uzyskanie 
zaproponow anych form pomocy i udział w jej realizacji.

W yszczególnione kierunki pracy były realizow ane przez w spom nia
ne już sekcje WOS®0.

Udzielanie pomocy indyw idualnej dominowało w W OS głównie 
w lalach 1943— 1944. Jest to zrozumiałe, jeśli zważy się, iż sieć te re 
nowych KOS i Zarządów ZPP nie była wówczas dostatecznie rozw inię
ta, a na bazach „U prosobtorga1' były jeszcze zapasy towarów. W  tej 
sy tuacji law ina próśb o pomoc od żołnierzy i oficerów, instytucji oraz 
cyw ilnych obyw ateli polskich z głębi terytorium  ZSRR, a później także 
z PKWN kierow ana była do Moskwy. O rozm iarach tego zjaw iska niech 
świadczy fakt, że przykładow o w okresie od 2 września 1943 r. do 
31 m arca 1944 r. napłynęło do W OS 10 600 różnego rodzaju podań. 
Sposób ich załatw iania zależał, rzecz jasna, od  możliwości W ydziału 
i rodzaju  spraw y. Część próśb realizow ano poprzez w ystąpienie z od
powiednimi wnioskami do centrali „U prosobtorga” i baz; w  innych 
przypadkach w ysyłano depesze lub pisma in terw encyjne do party jnych  
i adm inistracyjnych władz radzieckich. Zdarzało się  również odmowne 
załatw ianie podań z powodu braku adresu lub braku uzasadnienia po
trzeby pomocy, jak  też — szczególnie od końca 1944 r. — z powodu 
braku środków. O podjętych deqyzjach W OS zawiadam iał zain tereso
w anych i dowództwo W ojska Polskiego (w przypadku rodzin w oj
skowych)31.

Rola W ydziału w przydziale pomocy indywidualnym  petentom  m a
lała wraz z rozbudową sieci terenow ych Komisji Opieki Społecznej, 
k tóre stopniowo przejm ow ały na siebie załatw ianie podań od wniosko
dawców32. Od czerwca 1944 r. obow iązującą zasadą stało się, że roz
patryw anie próśb osób zainteresow anych będzie mieć m iejsce na

*° E w entualne spraw ozdania tych sekcji n ie  zach ow ały  się, stąd w yd aje  s ię  ce lo 
w e  om ów ić działalność W OS w g  g łów nych  nurtów jego  pracy.

31 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 7— 8, 11, 13; sygn . 216/24, k. 64; sygn . 
216/8, k. 3; A A N , ZPP, 100, s. 42; sygn . 695, k. 64; sygn . 753, k. 22; sygn . 760, 
k. 41; sygn . 765, s. 45; sygn. 783, s. 8; sygn. 785, s. 42; sygn . 842, s. 2; sygn . 886, 
k. 13; sygn. 27, s. 93; A A N , P o ls k i  K o m i te t  W y z w o l e n i a  N a r o d o w e g o  (dalej P K W N ) ,  
sygn . 1/17, k. 81, 99, 102, 107, 140, 162; Centralne A rchiw um  W ojskow e, Ludowe  
W ojsko Polskie, 1 D y w i z j a  P ie c h o ty ,  teczka 552, s. 136; ibidem , 2 D y w i z j a  P ie c h o ty ,  
teczka 239, s. 147; „Na Zachód" 1944, nr 69, s. 2, nr 70, s. 2; „N ow e W idnokręgi” 1943, 
nr 21, s. 16; „Z w yciężym y" 1943, nr 86, s. 2.

3* O K om isjach O pieki Społecznej patrz dalej.



szczeblu odpowiednich, lokalnych zarządów ZPP lub KOS33. Były one 
bardziej niż W OS zorientow ane w rzeczyw istej sytuacji bytow ej i po
trzebach petentów  oraz teoretycznie m ogły szybciej realizow ać pomoc. 
Z tych to względów rozwiązanie to  ocenić należy  jako zasadne i słusz
ne. Zdarzało się jednak potem i tak, że rejon pom inięty w rozdziale 
przez Obw odową KOS przesyłał swe podania do ZG ZPP34. W  zasadzie 
W OS interw eniow ał u  odpow iednich władz radzieckich tylko w w yją t
kow ych wypadkach: w tedy, gdy na terenie, z którego pochodziło po
danie, n ie  istniały organizacje ZPP i KOS. W szelkie inne prośby o po
moc indyw idualną były odsy łane do rozpatrzenia przez w łaściwe in
stancje niższego szczebla35. W ielokrotnie infoumowano przy tiym pisem 
nie patentów , do kogo na swoim terenie winni kierow ać się po po
moc36. Nadal jednak udzielano w indywidualnym  trybie m aterialnego 
w sparcia przez W OS rodzinom wojskowych, poległych i inwalidom 37. 
Pewna zmiana w om ówionym  sposobie załatw iania spraw  nastąpiła 
w 1945 r. Związane to było z rozpoczęciem indyw idualnych wyjazdów 
do k raju , z głębi tery torium  ZSRR (na podstaw ie wiz). Odzieżową 
i żywnościową pomoc dla w racających  do Polski czerpano w tedy 
z funduszów A m basady RP w Moskwie. Należiy podkreślić, że tzw. 
dzikich repatrian tów  (w yjeżdżających na w łasną rękę) w  zasadzie nie 
w spierano m aterialnie.

O kreślenie globalnych rozm iarów bej pom ocy jest trudne ze wzglę
du na fragm entaryczny ch rak ter źródeł. Przykładowo można podać, iż 
w okresie od 1 lipca do 8 sierpnia 1945 r. załatw iono 90Э podań. Z ma
gazynów w ydano wówczas 1060 przedm iotów, a  112 osób otrzym ało 
żywność i papierosy. Z kolei od  15 sierpnia do 5 listopada tegoż гокц 
przyznano odzież i artyku ły  spożywcze w 2079 przypadkach38.

W OS udzielał pomocy m aterialnej nie ‘tylko za pośrednictw em  baz 
„U prosobtorga”. Znane są liczne przykłady zaopatryw ania inwalidów— 
—rekonw alescentów , po ich w yjściu  ze szpitali moskiewskich. O trzy
m ywali oni m. in. dla siebie i rodzin odzież, artykuły  żywnościowe, 
a niejednokrotnie także zasiłki pieniężne, protezy d pism a o pomoc 
do różnych władz30.

83 A A N , ZPP, sygn . 753, k. 22; sygn . 756, k. 79; sygn . 826, s. 2; pygn. 955, k. 8, 
24; sygn . 978, s. 49; sygn . 1406, s. 1; sy g o , 1362, s. 149; „N ow e W idnokręgi" 1943, 
nr 21, s. 16; por. też CAKC, ZPP, sygn. 216/8, k. 8.

34 A A N , ZPP, 1041, s. 59— 60.
35 Ib idem,  sygn . 756, k. 79; sygn . 800, s. 12; sygn . 888, k. 13.
26 Por. A A N , ZPP, 26, s. 102.
37 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 76.
»• Ib idem,  k. 76, 148, 151.
38 Ibjdem,  k. 76, 145, 151; sygn . 216/47, k. 12; A A N , ZPP, 599, s. 3, 5.



Zagadnienie opieki nad inwalidam i stanow iło jeden z w ażniejszych 
nurtów  działania W OS. Specjalna jego sekcja zajm ow ała się bowiem 
funkcjonowaniem  polskich dom ów inwalidów, interw eniow ała u w łaś
ciwych władz w terenie w  spraw ie um ieszczenia w  nich Polaków, czy 
odpowiedniego zaopatryw ania tych placów ek i ich korjtroli przez lo
kalne W ydziały Ubezpieczeń Społecznych Kom itetów W ykonaw czych 
Rad40. Równocześnie przesyłała im pomoc m aterialną z M oskwy. Poza 
tym W OS podjął w  m arcu 1944 r. starania u władz radzieckich o re 
organizację istniejących polskich domów inwalidów i tw orzenie no 
wych oraz zapew nienie ich pensjonariuszom  możliwości dalszej nauki, 
pracy, zabezpieczenia w protezy j ren ty  inwalidzkie. Część z tych po
stulatów  uzyskano na mocy uchw ały Rady Kom isarzy Ludowych ZSRR 
z 5 kw ietnia 1944 r.4ł

Z innych form działania W OS w arto  wspom nieć jego pośrednictw o 
w um ieszczaniu w  szpitalach ciężarnych kobiet z 1 Dywizji Piechoty 
(1943— 1944), w ydaw anie potrzebującym  lekarstw  i okularów  oraz uzys
kanie dla pew nej ilości osób — w Ludowym K om isariacie O chrony 
Zdrowia ZSRR lub w  terenie — skierow ań do sanatoriów  i domów 
wypo с zy nko w y eh42.

Oprócz wym ienionych, z system u pom ocy doraźnej W OS korzy
stali przejeżdżający przez M oskwę zdemobilizowani żołnierze i oficero
wie polscy z Armii Polskiej w  ZSRR i Armii Czerwonej, am nestiowani, 
inwalidzi w racający  do kraju, jak również grupy zawodowe z Polski, 
służbowo goszczące w  stolicy K raju  Rad43. W OS udzielał m aterialnego 
wsparcia, zwłaszcza w  1945 r.( również pracow nikom  centralnego apa
ratu  ZPP, aktyw ow i terenowem u, uczestnikom  kursów  nauczycielskich 
w Zagorsku (ponad 60 km na północny w schód od M oskwy) i in.44

Dla poszczególnych obwodów przeznaczał W OS pewną pomoc zè 
swych rezerw  także przy okazji służbowego pobytu ich przedstaw icieli 
w M oskwie; zdarzało się również, iż w zyw ał ich do siebie po jej 
odbiór45. Realizacja przez W OS doraźnej pom ocy była możliwa dlatego, 
że dysponował on w łasnym  składem 46.

40 A A N , ZPP, 756, k. 79; por. CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 124.
41 A A N , ZPP, 13, k. 49; sygn . 756, k. 15; CAKC, ZPP, sygn . 216/6, k. 73.
42 CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 76, 151; sygn . 216/47, k. 13; A A N , ZPP, 756, 

k. 17, 79; sygn . 760, s. 106.
43 CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 148, 151.
44 Ibidem,  k. 76, 148; por. też  A A N , ZPP, 77, s. 46; sygn . 760, s. 71.
45 A A N , ZPP, 760, s. 32, 71, 113; sygn . 956, s. 92— 93; sygn . 1207, s. 77.
40 W  1945 r. k ierow ała  nim  Irena Szczyrko*, następ nie  Jakub F inkelstein . W  sierp

niu 1945 r., gdy zm alały  zapasy tow arów , a także ze  w zg lęd ów  politycznych , Pre
zydium  ZG postanow iło  połączyć istn iejące  dotąd odrębnie sk łady W O S i K om itetu



Udzielanie pomocy indyw idualnej na podstaw ie tysięcy listów—po
dań z terenu wym agało uporządkow ania ewidencji. W  tym celu od 
1 stycznia 1944 r. zaprowadzono w W OS m. in. odpow iednią kartotekę 
i alfabetyczne spisy osób, którym  udzielono pomocy47. Jednocześnie 
dużo starań włożono w uzyskanie dokładnych danych o liczebności 
i sytuacji w ychodźstw a polskiego w ZSRR, szczególnie rodzin wojsko
wych, dzieci, inwalidów i starców. Temu celowi służyło m. in. opra
cowanie i rozesłanie w teren ankiet w  spraw ie żłobków, domów dziec
ka i domów inwalidów oraz egzekw ow anie danych statystycznych 
w spraw ozdaniach z pracy terenu48. Umożliwiło to następnie podjęcie 
kroków  w celu przyjścia z konkretną pomocą.

Przy współudziale W ydziału W ojskow ego ZG sporządzono w WOS 
specjalny re jestr poległych. Ich rodzinom w ysyłano zasiłek pieniężny49. 
Dużym ułatw ieniem  w pracy z terenem  było dla W OS posiadanie ew i
dencji i adresów  Komisji Opieki Społecznej50.

Formy, rozm iary, jakość oraz powodzenie akcji opiekuńczej ZPP 
zależały w stopniu decydującym  od funkcjonow ania terenow ych ogniw 
Związku. Rozumiejąc konieczność możliwie szybkiego ich tworzenia, 
zwłaszcza Komisji Opieki Społecznej, W OS w ykorzystyw ał w  tym celu 
łam y prasy i radio oraz wiyjazdy służbowe instruktorów  W ydziału 
O rganizacyjnego ZG, którym  zlecał określone zadania51.

Tw orzenie lokalnych KOS odbyw ało się również w  te.n sposób, że 
W OS udzielał pisem nych pełnom ocnictw  (wraz z odpowiednią instruk
cją) w skazanym  przez innych ludziom godnym zaufania52. W  trakcie 
akcji przesiedleńczej (1944 r.) W OS czynił odpowiedzialnym i za o rga
nizację aparatu  opieki na nowym  teren ie w siedlenia osoby realizujące 
z ram ienia ZG to przedsięw zięcie53.

W  powołaniu Obwodowej KOS w M oskwie osobiście uczestniczył 
k ierow nik W OS — J. Grubecki, k tóry  następnie, przez pewien czas, 
blisko z nią w spółpracow ał54.

O rgan izacyjnego Ż ydów  Polskich w  ZSRR przy ZG ZPP w  jeden — centralny. 
W skutek sprzeciw u KOŻP uchw ała ta n ie  została  zrealizow ana, patrz CAKC, ZPP, 
sygn . 216/10, k. 73, 76, 79, 108, 111; sygn . 216/11, k. 33, 114; A A N , ZPP, 287, k. 63. 

«  CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 8.
48 Ibidem,  k. 11— 13, 16, 18; A A N , ZPP, 70, s. 8; sygn  91, s. 15.
48 A A N , ZPP, 617, k. 5— 6, 16— 60; sygn. 694, nlb; sygn. 695, k. 131, 142; CAKC, 

ZPP, sygn . 216/10, k. 51, 76, 151; sygn. 216/47, k. 12.
60 CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 149.
51 A A N , ZPP, 7, k. 29; CAKC, ZPP, sygn. 216/9, k. 25; sygn. 216/47, k. 10.
13 A A N , ZPP, 160, s. 175; sygn . 753, k. 17; sygn . 767, s. 22.
53 CAKC, ZPP, sygn . 216/9, k. 25; A A N , ZPP, 756, k. 81.
54 CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 14.



Równolegle do tych działań W OS inspirow ał pracę terenu  oraz k ie
row ał nią przy pom ocy pisem nych w skazówek. Tylko do końca m arca 
1944 r. opracow ał i wysłał podległym  ogniwom 5 instrukcji, zaś w p ra 
sie i poprzez radio opublikow ał i ogłosił 16 artykułów  i inform acji55. 
Podobnie było rów nież w okresie późniejszym .

Instrukcjo W OS, przesyłane pocztą lub przekazyw ane telegraficznie, 
obejm owały szeroki zakres problem ów, stanow iąc podstawowe, oprócz 
prasy, źródło bieżącej informacji o system ie funkcjonowania opieki. 
K ilkakrotnie w yjaśniano w nich zasady w yborów , rolę, zadania i sposób 
działania KOS w terenie, ilustru jąc to konkretnym i przykładam i39. 
Omawiano też tryb, zasady i kolejność rozdziału pom ocy na podstaw ie 
indywidualnych podań57. Popularyzow ano ideę samopom ocy i potrzebę 
w ykorzystania lokalnych możliwości w  celu polepszenia sytuacji w y
chodźstwa polskiego58. Szeroko w yjaśniano sposób i zasady realizacji 
dodatkow ej pomocy radzieckiej z 5 kw ietnia 1944 r. oraz planow ych 
przesiedleń w  1944 r.59 Informowano o tym, jak  dokonać rozdziału za
granicznych paczek, nie podjętych przez adresatów  i następnie p rzeję
tych przez ZG ZPP w celu przesłania w teren80. W reszcie, przed re 
patriacją, apelow ano o zakładanie indyw idualnych ogrodów  i gospo
darstw  pomocniczych, k tó re  m iały zapew nić dodatkow e zaopatrzenie 
w żywność oraz walczono z „dziką rep a triac ją” (samowolne w yjazdy 
do kraju)61. O pracow ano rów nież szczegółową instrukcję o roli ZPP 
i KOS w akcji repatriacy jnej oraz w  zbiórce środków  na Fundusz Re
patriacyjny , służący realizacji zakupów odzieży i artykułów  spożyw 
czych62. Równocześnie w yjaśniano dokładnie zasady um owy o opcji 
i repatriacji z 6 lipca 1945 r. oraz poddano do dyskusji problem atykę 
przygotow ania m edyczno-sanitarnej strony  pow rotu  do k ra ju83. W  su
mie więc instrukcje W OS by ły  dobrym  przew odnikiem  w  działalności 
terenu, gdyż obejm ow ały cały w achlarz zagadnień, k tórym i on żył 
i w rozw iązaniu k tó rych  liczył na pomoc centrali ZPP w M oskwie. 
O pracow ane niejednokrotnie na bazie pionierskich doświadczeń n ie

55 I b id e m ,  k .  16; „N ow e W idnokręgi" 1943, nr 21, s. 16; „W olna Polska" 1943, 
nr 36, s. 4, nr 9/1944, s. 4.

56 A A N , ZPP, 74, s. 31; sygn . 753, k. 9, 22, 29,; sy g n . 756, k. 5C— 57, 133; sy g n . 
886, k. 1— 2; sygn . 955, k. 6, 24.

57 Ib id e m ,  sygn . 753, k. 4— 6, 37, 45.
E» Ib id e m ,  k. 23— 25.
9 I b id e m ,  sygn . 13, k. 3— 7, 16— 17; sy g n . 753, k. 1— 3, 31, 35.

60 Ib id e m ,  sygn . 756, k. 124.
61 Ib id e m ,  sygn . 753, k. 43.

Ib id e m ,  sygn . 8, k. 24— 31, 41— 42, 49— 50.
83 Ib id e m ,  k. 54— 57.



których  ośrodków , p o w a la ły  w krótkim  czasie spopularyzow ać nowe 
form y działania na pozostałym  obszarze.

W OS utrzym yw ał w  spraw ach opieki głównie korespondencyjny 
kontakt z Obwodowym i Zarządam i ZPP i Obwodowymi Komisjami 
Opieki Społecznej. W  oparciu o otrzym yw ane od nich tą drogą sp ra
wozdania uchw alał rezolucje, dotyczące oceny ich pracy, udzielał od
powiednich wskazówek, form ułow ał polecenia, a w razie potrzeby — 
podejm ow ał in terw encje64. K ontaktow ał się również bezpośrednio 
z przedstaw icielam i obwodów, k tórzy przyjeżdżali do M oskwy służbo
wo w różnych sprawach®5. Zdarzało się jednak, zwłaszcza przy okazji 
zmian personalnych w W OS, że kontakt ten rozluźniał się. W trosce
o dobro spraw y elim inow ano chwilowe niedociągnięcia na tym polu68.

Inną formą kontaktu  W OS z niższymi ogniwami były w yjazdy in
struk torów  i pracow ników  tego W ydziału w teren. Stanowiły one albo 
reakcję  na sygnały o niepraw idłow ościach w pracy  KOS (zgłaszane 
często osobiście), albo też w ynikały z potrzeby instruktażu, lustracji 
lub tw orzenia sektora opieki w  teren ie . Z tych powodów odnotow uje
my niejednokrotnie obecność w spom nianych osób na posiedzeniach 
Zarządów ZPP i konferencjach ak tyw u organizacji87.

W OS sprow adzał początkow o zadania KOS do funkcji rozdziel
czych, widział je  bowiem jako rejonow e i obwodowe odpowiedniki 
Komisji W spółpracy, działających przy bazach „U prosobtorga”68. 
Z czasem okazało się, iż rola KOS w prak tyce  znacznie się rozszerzy
ła. Lokalne potrzeby terenu  spow odow ały inicjow anie przezeń szeregu 
akcji samopom ocowych, k tó re  następnie, jak  już wspomniano, były 
popularyzow ane przez W OS w artykułach i instrukcjach69. Przy okazji 
w arto nadm ienić, że choć o konieczności przestaw ienia się na tory 
samopomocy mówiono już jesienią 1944 г., to jednak W OS nie miał 
wówczas realistycznej koncepcji pracy w tej dziedzinie70. Działania 
W OS koncentrow ały  się w tedy  na um acnianiu dostatecznie rozw inię
tej już sieci KOS drogą instrukcji i w skazów ek71. Przyznać należy

«  CAKC, ZPP, sygn. 216/10, k. 51; A A N , ZPP, 756, k. 81; sygn. 783, s. 3— 4; 
sygn . 1498, s. 1.

«  CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 149; A A N , ZPP, 956, s. 92— 93.
08 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 51, 149.

'•ł  Ibidem,  k. 150; sygn . 216/47, k. 7; A A N , ZPP, 151, s. 62; sygn. 164, s. 17— 18: 
sygn . 800, s. 17; sygn . 1322, s. 132— 134.

68 „W olna Polska" 1944, nr 9, s. 4.
C9 Por. np. A A N , ZPP, 756, k. 19, 26, 58; CAKC, ZPP, sygn. 216/10, k. 51; „W ol

na Polska" 1945, nr 21, s. 2. <
70 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/8, k. 3.
71 A A N , ZPP, 756, k. 80.



wszakże, iż przedsięwzięciom  propagandow ym  i prasie nie zawsze po
święcano w WOS należytą uw agę72.

Bardzo ważnym  elem entem  w działalności WOS była jego w spół
praca z „Uprosobtorgiem ". Jak  już w cześniej nadm ieniono, m iała ona 
swój początek jeszcze przed utworzeniem  ZPP. Na przestrzeni lat, do 
1946 r. wzajem ne stosunki obu stron układały się różnie73. Dla Związ
ku Patriotów  Polskich istotne znaczenie m iało to, jakie m iejsce będą 
zajm ować i jaką rolę odgryw ać jego przedstaw iciele w bazach „Upro
sobtorga''. Tam zapadały przecież uchw ały o rozm iarach i asortym encie 
pomocy dla ludności polskiej. N aturalne więc w ydaw ało się, aby jej 
reprezentanci dysponowali przy rozdziale głosem  decydującym . WOS 
czynił więc starania o zmianę dotychczasow ej struk tu ry  „U prosobtor
ga" w kierunku zwiększenia ilości baz i składów  oraz w yeksponow ania 
i usam odzielnienia czynnika polskiego. Świadectwem  tych starań  są 
m. in. dwa m em oriały do władz radzieckich, opracow ane w październi
ku 1943 r. i w  lutym  1944 r. oraz późniejsze próby74. Nie zostały one 
jednak w prow adzone w życie7*.

Pracow nicy WOS i m oskiew skiej centrali „U prosobtorga'' u trzym y
wali ze sobą częste kontakty . Specjalna sekcja WOS przedstaw iała jej 
(centrali) wnioski o udzielenie indyw idualnej pom ocy przez bazy, n ie
rzadko w ysyłała tę pomoc z M oskwy oraz informowała o tym  zain tere
sow anych (osoby i instytucje). W  przypadkach złej pracy aparatu 
„U prosobtorga” lub sprzeciw u terenow ych władz radzieckich przy 
próbach organizow ania KOS w siedzibach baz, podejm ow ała skuteczne 
środki zaradcze. Bywało i tak, że delegow ała przedstaw icieli ZG ZPP 
dla kontroli działalności „U prosobtorga"76.

Pomoc WOS z centralnej bazy wspom nianej instytucji miała czasem 
charak ter interw encyjny. Tak np. w lipcu 1945 r., kiedy stan  zapasów 
był niew ielki, W OS, wspólnie z istniejącym  przy ZG ZPP Komitetem 
O rganizacyjnym  Żydów Polskich w ZSRR, opracow ał plan podziału 
posiadanej odzieży i żywności dla najbardziej potrzebujących ośrod
ków, o których ciężkim  stanie m aterialnym  informowali przedstaw icie
le Zarządów  O bw odowych ZPP i instruktorzy ZG ZPP. W ysłano wów
czas 8 wagonów odzieży, 1 wagon żywności oraz 60 skrzyń  (po 14 pa

Ibidem,  k. 16; CA KC, ZPP, sygn. 216/10, k. 51.
73 CA  KC, ZPP, sygn. 216/6, k. 28; sygn . 216/11, k. 34, 37; sygn. 216/47, k. 8.
74 CA KC, ZPP, sygn . 216/47, k. 8, 9, 15.
75 Patrz też ibidem., sygn. 216/24, k. 16,- sygn. 216/10, k. 149; AA N, ZPP, 756, 

k. 58,- „N ow e W idnokręgi" 1943, nr 21. s. 16.
76 A A N , ZPP, 756, k. 48. 83— 100; CAKC, ZPP, sygn. 216/47, k. 8— 10.



czek każda) z artykułam i spożywczymi. Niezależnie od tego udzielono 
w tedy  pomocy żywnościow ej 14 polskim domom dziecka i innym 77.

WOS utrzym yw ał ścisły kontak t z aparatem '„U prosobtorga" również 
podczas akcji rozprowadzania, nie podjętych przez polskich adresatów , 
paczek zagranicznych w okresie rozdziału pomocy dla repatriantów  
oraz w ostatnim  etapie pracy obu stron, przy końcow ych rozlicze
niach78.

Na polu opieki społecznej nad dzieckiem WOS w spółpracował 
m. in. także z „Kompoldietem". Kilka ich wspólnych posiedzeń w la
tach 1943— 1944 poświęcono om ówieniu kw estii dotyczących ustalenia 
kontyngentu  dzieci polskich w ZSRR oraz popraw ie ich sytuacji mate- 
rialno-’bytow ej. Poza tym W ydział zaopatryw ał w dodatkow e produkty  
żywnościowe i artykuły  przem ysłow e z baz „U prosobtorga" szereg 
szkół i domów dziecka (także w  okresie, gdy dysponował ograniczony
mi środkami). W skutek starań  W OS „Kom poldiet” skierow ał do pols
kich insty tucji dziecięcych w iele sierot w ojskow ych, dotąd pozostają
cych bez zorganizowanej opieki79.

W yczerpyw anie się zapasów  towarów w bazach „U prosobtorga", 
rozrost organizacyjny placów ek ZPP i KOS oraz zwiększenie się za
k resu  ich działania w ym agały now ych przedsięw zięć ze strony  W OS40. 
Znalazło to w yraz m. in. w opracow anych przezeń m em oriałach z 10 
i 18 m arca 1944 r., skierow anych następnie przez Prezydium  ZG ZPP 
do centralnych władz radzieckich81.

Dotyczyły one:
— potrzeby udzielenia pom ocy ludności polskiej z obwodu Dżam- 

buł w Kazachskiej SRR;
—  częśc io w e g o  p rzesied len ia  г obszarów ' p ó łn o cn y ch  i w sch od n ich  

ZSRR do rejonów  o bardziej sp rzy jających  w arunkach klim atycznych;
— dodatkow ej pomocy dla ogółu w ychodźstw a polskiego;
— rozszerzenia ubezpieczeń społecznych na polskich inwalidów, 

sieroty, rodziny po poległych oraz w iększej troski o nie ze strony  
władz radzieckich;

— przydzielenia obywatelom  polskim  indyw idualnych ogrodów 
i nasion.

77 CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 75— 77; por. też A A N , ZPP, 755, k. 3; CAKC, 
ZPP, sygn. 216/10, k. 148.

,8 CAKC, ZPP, sygn . 216/11, k. 16, 23; por. też ibidem , sygn,, 216/10, k. 145.
•» CAKC, ZPP, sygn. 216/10, k. 51; syyn . 216/47, k. 11; „W olna Polska" 1944, 

nr 9, s. 4.
80 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 10, 15;, „W olna Polska" 1944, nr 8, s. 4.
81 CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 15, 16.



Podniesione zagadnienia były przedm iotem  dwóch narad w Radzie 
Komisarzy Ludowych RFSRR z udziałem delegatów  ZPP w m arcu 
1944 r. i zostały w zasadzie zaaprobowane. W OS uczestniczył następ
nie czynnie w ich szczegółowym rozpracow aniu poprzez przygotow a
nie danych o ilości i rozm ieszczeniu w ychodźstw a polskiego oraz pro
jek tu  organizacji aparatu  przesiedleńczego82.

15 m arca 1944 r. rząd radziecki w ydzielił w formie pomocy dla 
ludności polskiej obwodu Dżambuł 500 l m ąki83. Z kolei na mocy 
uchw ały Rady Komisarzy Ludowych ZSRR z 5 kw ietnia 1944 r.81 przy
znano obywatelom  polskim dodatkow ą pomoc żywnościową w kw iet
niu i m aju 1944 r. M iesięczny rozm iar tej pomocy miał w ynosić na
1 osobę po 2 kg mąki, 1 kg kaszy, 500 g tłuszczu, 500 g cukru i w yro
bów cukierniczych, 500 g soli, 1 kaw ałek m ydła gospodarczego. Rów
nocześnie wydzielono dla dzieci 500 tys. m tkanin baw ełnianych (po 
5 m na osobę) i 15 tys. par obuwia. Radzieckie terenow e wrładze w yko
nawcze zostały zobowiązane do udzielenia jednorazow ych zasiłków 
pieniężnych (do 500 rubli), potrzebującym  rodzinom w ojskow ych Armii 
Polskiej w ZSRR oraz do kontroli ich sy tuacji życiowej, jak też do 
dopilnowania w ypłaty  należnych ren t i zapomóg na równi z rodzinami 
żołnierzy Armii Czerwonej. Poza tym w yrażono zgodę na przesiedlenie 
praw ie 27 tys. Polaków. Zobowiązano władze republikańskie do kontro
li pracy podległych im polskich domów inwalidów i podjęcia kroków  
w celu popraw y sytuacji pensjonariuszy tych domów. Ponadto utw o
rzono dwie nowe bazy ,,U prosobtorga" w m iejsce zlikwidowanych na 
skutek przesiedlenia.

Uzyskanie wym ienionych decyzji rządu radzieckiego stanow iło po
ważny sukces polityczny ZPP. Znaczący udział w  jego osiągnięciu 
miał bezspornie W ydział Opieki Społecznej ZG ZPP. Był on przecież 
inspiratorem  i główną siłą napędow ą w szelkich poczynań na rzecz 
popraw y w arunków  bytu ludności polskiej w ZSRR. Na jego barkach 
spoczywał rów nież ciężar współodpowiedzialności za należyte przygo
towanie, przeprow adzenie i nadzór realizacji w spom nianych uchwał.

Zanim więc rozpoczęło się wydaw anie pomocy dodatkowej, WOS 
dokonał szeregu w stępnych prac organizacyjnych, zarówno w Moskwie, 
jak i w teren ie85. Natom iast Prezydium ZG powołało 10 kwietnia 1944 r., 
obdarzony szerokimi kom petencjami, aparat Delegata Prezydium do

82 Ibidem,  k. 16.
83 Ibidem,  sygn . 216/24, k. 8.
84 Ibidem,  k. 12—20.
85 Por. ib idem,  sygn . 216/47, k. 17; A A N , ZPP, 756, k. 80, 81.



spraw  realizacji postanow ienia RKL ZSRR z 5 kwietnia 1944 r. na czele 
z ówczesnym  kierownikiem  W OS — J. Grufbeckim8®.

W  trakcie rozdziału pomocy radzieckiej okazało się, że kontyngent 
obyw ateli polskich znacznie przewyższa wcześniejsze ustalenia. W tedy 
to, w  rezultacie nowych starań ZPP, irząd radziecki wydzielił uzupeł
niające dwumiesięczne racje dla blisko 40 tys. osób87.

Szczególnie dużo w ysiłku poświęcił W OS częściowemu przesiedle
niu ludności polskiej. W espół z odpowiednim i władzami radzieckimi 
zaplanował szczegółowo porządek wysiedlenia, transportu, wsiedlenia 
i pomocy m aterialnej dla przesiedleńców 88. N astępnie przy udziale od
delegow anych do tego celu żołnierzy polskich i czynników radziec
kich dokonał trudnego i odpowiedzialnego dzieła realizacji przesiedle
nia, in terw eniując równocześnie w przypadkach nieprzestrzegania usta
leń i opóźniania akcji89.

11 lipca 1944 r. rząd radziecki, na w niosek WOS, podjął uchwałę
0 przesiedleniu kolejnej grupy 30 tys. Polaków z północnych i sk ra j
nie południow ych rejonów  ZSRR na wjyzwolone obszary U kraińskiej 
SRR i RFSRR. Także i ta akcja odbyła się przy ścisłym udziale i nad
zorze ze strony  W OS90.

N ależy sądzić, że i inne ważniejsze in icjatyw y ZPP, skierow ane do 
władz radzieckich, choć firmowane oficjalnie przez Prezydium ZG lub 
jego przew odniczącą, narodziły się w WOS. Dotyczyły one, poza 
omówionymi, m. in. pomocy dla am nestiow anych na mocy dekretu 
Prezydium Rad|y N ajw yższej ZSRR z 11 sierpnia 1944 r. oraz polepsze
nia sytuacji m aterialno-bytow ej studentów  polskich91.

Poza tym z inicjatyw y W OS zorganizow ane zostały w  M oskwie 
w 1944 r. w arsztaty  rzem ieślnicze ZPP, pracujące dla potrzeb ZG ZPP
1 Polaków obwodu stołecznego. Doświadczenia w yniesione z ich funk
cjonow ania przydały się następnie przy opracow yw aniu przez WOS 
m em oriału do ,,C entrcpotrebsojuzu” w  spraw ie twonzenia w terenie 
polskich spółdzielni pracy oraz zapew nienia im surowców i w yposa
żenia02.

Jeśli już mowa o m em oriałach, interesującym  faktem  będzie zapew-

86 CAKC, ZPP, sygn. 216/9, k. 20, 25, 26, 27.
87 Ibidem,  sygn . 216/24, k. 47; A A N , ZPP, 756, k. 80.
88 Por. CAKC, ZPP, sygn. 216/24, k. 27— 28, 30— 31, 37, 38; sygn. 216/30, k, 10;

sygn. 216/47, k. 17.
ib idem ,  sygn. 216/30, k. 11; AAN,  ZPP, 607, s. 172; sygn. 756, k. 15, 81.

80 CAKC, ZPP, sygn . 216/24, k. 48— 50, 60; A A N , ZPP, 756, k. 82.
81 CAKC, ZPP, sygn . 216/30, k. 27, 28; por. też A A N , ZPP, 1865, s. 5.
93 CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 14, 18; A A N , ZPP, 13, k. 83— 86; sygn . 756, k. 65.

„C entropotrebsojuz” —  C entralny Związek Sp ożyw czych  P rzedsiębiorstw  ZSRR.



r;e przypom nienie, że w m arcu 1944 r. w planach W OS było opracow a
nie dokum entu o system ie ochrony pracy i opieki społecznej dla po
trzeb odrodzonej Polski®3. Nie udało się ustalić, czy zrealizowano ten 
zamiar.

Zupełnie now y dział pracy W OS narodził się w momencie, gdy na 
porządku dziennym  stanęła kw estia pow rotu w ychodźstw a polskiego 
z głębi ZSRR do wyzwolonego kraju. Skłoniło to W OS do podjęcia, już 
w m arcu 1945 r„ konkretnych przygotow ań w sferze organizacyjnej
i m ateria lnej04. Ówczesny kierow nik tego W ydziału — Janina Stebnic- 
ka została m ianowana 28 m arca 1945 r. referentem  do spraw  repatriacji 
przy ZG ZPP, koncentrując w swych rękach wszelkie zagadnienia re 
patriacyjne, k tó re  pozostaw ały w kręgu zainteresow ania ZPP93. Po pod
pisaniu polsko-radzieckiej Umowy o opcji i repatriacji (6 lipca 1945 r.), 
a ściślej: od m om entu utw orzenia Polsko-Radzieckiej Komisji M iesza
nej (lipiec 1945 r.) podobną rolę spełniał now y kierow nik W OS — Ire
na Kuczyńska. W raz z dir. H enrykiem  W olpe i A leksandrem  Juszkiewi- 
czem tworzyli oni Polską Delegację w tej Komisji9«.

Działalność W OS w yrażała się wówczas m. in. w skutecznym  po
szukiw aniu źródeł pomocy odzieżowej i żywnościowej dla repa trian 
tów, propagow aniu wśród Polaków w ZSRR akcji zhiórki na Fundusz 
R epatriacyjny, w yznaczeniu pełnom ocników repatriacy jnych  oraz p rzy
gotow aniu instrukcji dla KOS-ów, w k tórych  określono ich zadania 
w końcowym  okresie pobytu na ziemi radzieckiej97. W spólnie z „Upro- 
sobtotrgiem" i Komitetem O rganizacyjnym  Żydów Polskich W ydział 
opracow ał plan podziału, a następnie rozesłał uzyskaną od rządów Pol
ski i ZSRR pomoc dla repatrian tów 93. Jednocześnie zorganizował dla 
nich dodatkow ą pomoc żywnościow ą i odzieżową w tirzech punktach 
granicznych (Medyka, Jagodzin, Brześć)99.

W  ten oto sposób, także na pożegnanie Polaków z ziemią radziecką, 
nie brakło akcentu, świadczącego o aktyw nej obecności i pracy WOS.

Realizacja rozległych zadań opiekuńczych, stojących przed WOS,
była możliwa dzięki niem al codziennej w spółpracy z władzami radziec-

*» CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 18.
64 Ibidem,  sygn . 216/10, k. 50— 51; A A N , ZPP, 756, k. 16.
•3 CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 9.
96 ,,W olna Polska" 1945, nr 27— 28, s. 1.
9Ï CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 77, 149, 150, 151; A A N , ZPP, 755, k. 167; sygn. 

756, k. 16; „W olna Polska" 1945, nr 30, s. 4; nr 43— 44, s. 6.
80 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/10, k. 67, 116— 118, 124, 149; A A N , ZPP, 755, k. 35, 

36, 167; sygn. 756, k. 16; „W olna Polska" 1945, nr 27— 28, s. 6; 1946, nr 5, s. 4.
•“ CAKC, ZPP, sygn . 216/11, k. 23; A A N , ZPP, 756, k .  17.



kinu różnych szczebli100 oraz w ykorzystaniu rzesz aktyw u terenow ych 
instancji ZPP i Komisji Opieki Społecznej. Uwidoczniło się to w o rg a
nizacji i zapew nieniu w m iarę norm alnego funkcjonowania setkom pol
skich instytucji opiekuńczych,! w  organizow aniu różnorakich form po
mocy m aterialnej dla poszczególnych kategorii ludności polskiej, 
w  działalności instruktażow ej, wreszcie w  niesieniu o tuchy m oralnej, 
choćby przez sam tylko fakt troski o  byt w ychodźstw a polskiego.

Bazą m aterialną, na k tórej op ierał się W OS były, pozostałe po 
likw idacji placów ek am basady rządu londyńskiego w ZSRR, dary  za
graniczne, pomoc rządów radzieckiego i polskiego oraz rezerw y w łas
ne, mobilizowane w drodze samopom ocy społecznej. W  pracy swej 
W OS znalazł sojuszników  w W ydziałach W ojskow ym , O św iaty i Kul
tu ry  oraz O rganizacyjnym  ZG ZPP, jako że niektóre ich przedsięw zię
cia zbiegały się z jego działalnością. Dzięki tem u wspólnie rozw iązy
wano pewne kw estie jakże trudnego przecież odcinka pracy, jakim  
była opieka społeczna101.

W ciągu 3-letniej historii W ydział Opieki Społecznej ZG ZPP prze
żywał okresy bardziej i mniej intensyw nej pracy. Zależało to dość 
ściśle od tego, kto nim sterow ał oraz od *tego, czy przeprow adzono 
wówczas szersze akcje opiekuńcze. Szczegółowe ich omówienie jest 
u trudnione przez brak  w yczerpujących m ateriałów  źródłowych.

T a b e l a  1

K ierow nicy W ydziału  O pieki Społecznej ZG ZPP w  ZSRR 
1943— 1946

Imię i nazw isko Termin
B olesław  Drobner
Jan Grubecki
p.o. W ojciech  C habasiński
M arian Siem iatycki
p.o. Janina Stebnicka
Franciszek Sędziński
p.o. Janina Stebnicka
Stanisław  A nioł
p.o. Janina Stebnicka
Irena K uczyńska
p.o. Janina Stebnicka

12.06.1943—  1.09.1943
2.09.1943—  1.08.1944
1.08.1944— 14.08.1944

15.08.1944—  1.11.1944. 
? 11.1944— ? 12.1944

20.12.1944— 15.02.1945
1.03.1945— 31.03.1945
1.04.1945—26.06.1945
1.07.1945—  4.07.1945
5.07.1945—  1.08.1946 

19.04.1946— ? ? 1946

Ź r ó d ł o :  CA KC PZPR, ZPP, sygn . 216/9, k . 2, sygn . 216/30, k.. 26,- 
sygn . 216/18, s. 15, 20a, 22a, 45a, 53a, 61a, 66a, 68a, 83a, 84а, 142a,- sygn . 
216/47, k . 7; A A N , ZPP, 27, 3. 117i sygn . 618, s. 6; sygn . 756, k. 124, 
sy  ;n . 760, s. 382, sygn . 761, s. 148; sygn . 779, s . 54, sygn . 1403, k . 20.

100 Por. CAKC, ZPP, sygn . 216/8, k. 8.
ш  Por. np. A A N , ZPP, 599, s. 3; CAKC, ZPP, sygn . 216/47, k. 11— 12; „W olna  

Polska" 1944, nr 9, s. 4.



W ydaje się jednak, że bez ryzyka większego błędu można stw ier
dzić, iż najbardziej p racow ite okresy przypadały wówczas, k iedy W OS 
kierow ali J. Grubecki i I. Kuczyńska. J. G rubecki zorganizował od 
podstaw  pracę W ydziału, w alnie przyczynił się do rozbudow y sieci 
KOS oraz zainicjował szereg ważnych, dla popraw y sy tuacji w y 
chodźstwa polskiego, akcji. J. Kuczyńskiej, znającej dobrze z autopsji 
potrzeby rodaków w  teren ie102, przypadło  w raz z W ydziałem  zdawać 
egzamin z politycznej i organizatorskiej dojrzałości w pracow itych
i trudnych zarazem m iesiącach repatriacji oraz zakończyć działalność 
ZPP w ZSRR. Egzamin len zakończył się pom yślnie.

Instytut H istorii 
Zakład H istorii N arodów  ZSRR

Альбин Гловацки

ВО ЗН ИКН ОВЕН И Е, О РГАНИЗАЦИЯ И ДЕЯТЕЛЬНОСТЬ ОТДЕЛА  
ОБЩ ЕСТВЕННОЙ ОПЕКИ ГЛАВНОГО П РАВЛЕН И Я СОЮ ЗА ПОЛЬСКИХ  

ПАТРИОТОВ В СССР (1 9 4 3 -1 9 4 6  гг.).

Статья, впервые в историографии касающейся СПП в СССР, рассматривает 
условия возникновения, структуру, а также деятельность общественной опеки на 
уровне Главного Правления СПП в СССР. Представляет прпмеры конкретных ме
роприятий Отдела Общественной Опеки ГП СПП, заключающиеся в оказании по
мощи польскому населению в СССР, а также в создании для неё сети общественной 
опеки в районах.

О бсуж дает сотрудничество Отдела с центральными советскими учреждениями 
(„Упрособгорг" и „Комиольдет'1) и с аппаратом ГП СПП.

На фоне хлопот и трудностей представляет роль Отдела в улучшении жизнен
ной ситуации поляков в СССР, а также несомненные его достижения в этой области.

10t D ziałała ak tyw n ie  w Zarządzie O bw odow ym  ZPP i KOS w  Akm olińsku (dziś: 
C elinograd, K azachska SRR), A A N , ZPP, 1432, s. 11, 55; sygn . 1437, s. 247.


